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Zjednoczenie dokonane
Hasło konsolidacji nie ma w Polsce prze­

ciwników. Niema w społeczeństwie ani czło­
wieka, ani warstwy, któraby się sprzeciwiała 
temu pojęciu Ibsenowski „Budowniczy Solness", 
którego życiową wytyczną była zasada, że 
„najsilniejszy jest człowiek wtedy, gdy jest sam“, 
nie znajduje więcej zwolenników w Polsce, tak 
silnie odczuwającej potrzebę zbiorowego wysił­
ku, po niemal 150 letniej przerwie w życiu pań­
stwowym.

Niema dziś u nas sprzeczności, jeśli cho­
dzi o samo pojęcie konsolidacji, o żywe wy­
czucie jej potrzeby.

Poczynają się natomiast takie sprzeczności, 
jeśli chodzi o wcielenie w życie idei konsoli­
dacyjnej, o ujęcie jej w ramy konkretne i prak­
tyczne.

Bo tu zaczynają działać stare nawyki i stare 
doktryny, które starają się wypełniać pojęcie 
konsolidacji różnoraką treścią. Konsolidacja? 
Świetnie! Ale...

I tu jedni mówią: na prawo... Inni zaś: na 
lewo... Znów inni: ani na prawo, ani na lewo 
tylko tak powolutku... środeczkiem, przemykając 
się między zdradliwymi rafami krańcowości... 
Przecież już — powiadają tacy — u Owidiusza 
Słońce radzi mądrze synowi swemu Faetonowi, 
aby zawsze szedł środkiem: medio tutissimus 
ibis... środkiem zajdziesz najbezpieczniej...

na właściwej podstawie.
Ale mamy nie tyiko takich, co wyobrażają 

sobie konsolidację jako zbiórkę tych z „lewa“ 
lub też z „centrum".

Są również tacy, którzy głoszą, że do 
konsolidacji dojść można innymi drogami. Np. 
przez kartę wyborczą... Postawić w Polsce w 
kilku tysiącach punktów urny, skierować do 
nich w jakąś niedzielę ludzi z kartkami wybor­
czymi , a ziści się ideał konsolidacji narodu! 
Albo znów inny sposób „konsolidacji": bić 
żydów... Zjednoczyć się pod hasłem antysemi­
tyzmu, uznać żydożerstwo jako kit, spawający 
naród, jako główną oś, dokoła której obracać 
się winna racja stanu Polski.

Widzimy zatem, że istnieje wiele „zbawien­
nych" recept na realizację idei konsolidacyjnej, 
wiele .koncepcji", jak tę powszechnie uznaną 
za słuszną i konieczną ideę wcielić w życie.

Na dnie tych wszystkich jednak metod 
i sposobów konsolidacyjnych tkwi chęć zakon­
serwowania tego, co w życiu okazało się nie­
wykonalne, co w praktyce wiodło właśnie nie 
do zjednoczenia, a do rozbicia społeczeństwa. 
Przeżywaliśmy już przecież takie „konsolidacje" 
i na prawo i na lewo i w kierunku centro pra­
wa i w kierunku centro-lewu i z kartą wyborczą 
w ręku i frontem przeciw mniejszościom naro­
dowym czy wyznaniowym. Widzieliśmy co z te­
go wynikało. Największe skłócenie wewnętrzne 
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stały ferment, cyniczna licytacja o władzę, a 
w rezultacie osłabienie siły Polski, przeszkoda 
w jej mocarstwowym rozwoju.

Do tych „konsolidacji" nie mamy najmniej­
szej ochoty. Nawrót do nich przejmuje prze­
rażeniem.

Realizacja hasła konsolidacyjnego oprzeć 
się musi o zgoła inne podstawy. Nie o „barwę" 
partyjno-polityczną i nie „przez żydów", czy 
„przez wybory". Ale o ideę „obrony Polski", 
o hasło „odrobienia zaległości", o dążenie do 
„podciągnięcia życia na wyższy poziom".

Do istotnego zjednoczenia zmierzają ci, 

w których ugruntowało się przekonanie, że 
„Polaków nie stać na chodzenie samopas obcy­
mi ścieżkami, łączącymi się tylko w pewnych 
chwilach". Ci odrzucają stanowczo pomysły 
konsolidacyjne „z prawa, z lewa, z centrum" — 
jak to ostatnio w Wilnie oświadczył szef O. 
Z. N. gen. Skwarczyński.

Dla nich jak przed rokiem, gdy deklaracja 
ideowa z 21 lutego określiła zadania i cele idei 
konsolidacyjnej, myśl zjednoczenia realizować 
się ma „w szeregach, prowadzonych jedną wo­
lą, ku jednemu celowi": Obronie i potędze Pol­
ski. j. b.

Z Rady MiejsKiej
Na wtorkowym posiedzeniu Rady Miejskiej, po 

odebraniu przyrzeczenia od nowego radnego w oso­
bie ks. kan. W. Chrobaka, który wszedł do 
Rady w miejsce śp. J. Grzyba, — i po przyjęciu 
protokołów z ostatnich posiedzeń — zreferował p. 
radca dr. Tadeusz Alski projektowane przez Magi­
strat i Komisję Skarbowo-Budżetową wnioski, doty­
czące zmian w obowiązującym jeszcze na bieżący 
rok budżetowy (1937/8) preliminarzu budżetowym. 
Zmiany takie, wynikające z konieczności przekroczeń 
niektórych punktów preliminarza budżetowego, ja- 
koteż z niezupełnego wykonania innych (niewykorzy­
stanie otwartych kredytów) uchwalane bywają zawsze 

z końcem każdego roku budżetowego (nowy budżet 
obowiązywać będzie od 1 kwietnia 1938) — ażeby 
w ten sposób doprowadzić do uzgodnienia między 
preliminarzem budżetowym, a jego wykonaniem. 
Po wyczerpujących wyjaśnieniach, jakich udzielił w 
tej sprawie przewodniczący p. Prezydent Dr Mieczy­
sław Brodziński — uchwalono projektowane zmiany 
większością głosów, poczem zgodnie z wnioskiem 
Magistratu (ref. ławnik Komusiński) uchwalono przy­
jąć pożyczkę wzgl. dotację w wys. 24.000 zł na do­
kończenie pomiarów miasta (prace zdążające do wy­
gotowania planu regulacyjnego). Sprawę zmiany sta­
tutu etatów stanowisk służbowych pracowników
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Ziemia Tarnowska
W walce o niepodległość 1863—1915

(Szkic historyczny)
Tarnów po powstaniu styczniowym 

1863-1912.
W tym okresie staje się widomem, że Tarnów 

a zwłaszcza jego prasa nie pozostaje głucha na organizowaną 
przez Józefa Piłsudskiego akcję walki zbrojnej w Związku 
Walki Czynnej.

Na wspomnianej uroczystosoi 50 lecia powstania sty­
czniowego 26 stycznia w 1013, znajdujemy już wyraźne 
echo tej pracy przygotowczej, w mowie wypowiedzianej 
przez powstańca r. 1863 dr. Psarskiego, która dosłownie 
brzmi:

„Rodacy! Powstanie 1863 r. to szlachetny, a wielki 
„protest" przed narodami Europy „Jeszcze Polska nie 
zginęła11. — Usiłowała ona z bronią w ręku skruszyć kaj­
dany niewoli — okupić krwią najszlachetniejszych, swobodę 
religji — wolność ziemi — wolność języka, którym mó­
wili ojcowi*.

Dziś te same uczucia i to samo zrozumienie rzeczy 
przenika serce i umysł wszystkich Polaków.

My — zwracamy się ze łzami w oczach do naszych 
młodszych braci, aby uczucia szlachetne na wzór tych bo­
haterów pielęgnowali, a nauczeni naszym doświadczeniem, 
chcieli i umieli służyć Ojczyźnie z poświęceniem i roz­
wagą — i umieli ich użyś w stosownej chwili dla dobra, 
a daj Boże dla wolności naszej Ojczyzny11.

Dwa światy.
(r. 1912 — 1913)

Zdawałoby się, że te wzniosłe nastroje w społeczeń­
stwie tarnowskiem, objęły wszystkie warstwy i ugrupowania 
polityczne. Niestety tak nie było... Z jednej strony działał 
tu tradycyjny indywidualizm polski, prowadzący charakte­
ry „do Sasa i do Łasa", z drugiej — polityka rządu 
austriackiego „gasząca11 silniejsze uczucia patriotyczne.

Znamiennym obrazem rozbicia się obywateli Tarno­
wa na zwoleników akcji zbrojnej o niepodległość i jego 
przeciwników — była prasa miejscowa.

„Pogoń" redagowana przez ludzi dobrej woli poczęła
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ul. Paderew 
skiego ulicą Panny Marii, — Klikowska od ulicy So­
wińskiego, aż do ul. Matejki ulicą Szopena, — obecna 
zaś ulica Szopena z powrotem nazywać się będzie 
Nadbrzeżna Dolna; wreszcie ulica nowopowstała obok 
gruntów Bernarda Leiba nazywać się będzie ulicą 
X Chrząszcza.

Zmiany nastąpiły też w składzie osobowym nie­
których komisji, a to: do komisji gospodarczej, praw­
niczej i komisji ubogich (F.P.M.) w miejsce niedawno 
zmarłego śp. J. Grzyba weszli pp. Edw. Skwirut 
(gosp.) dr. Alfred Agatstein (prawn.) i Józef Hajdu- 
kiewicz (kom. ubogich), do komisji zaś rewizyjnej 
w miejsce ławnika Zinsa wstąpił inż. Karol Szanzer 
(referował Wiceprez. Mgr T. Kołodziej). Po załatwie­
niu sprawy przyjęcia nowych osób do związku gminy 
m. Tarnowa uchwalono jeszcze w formie wniosku 
nagłego sprawę przyjęcia pożyczki 8.500 zł. z Pań­
stwowego Funduszu Budowlanego na remont budyn­
ków miejskich przy ul. Warzywnej, która nie była 
objętą porządkiem dziennym, poczem posiedzenie o 
godz. 10'30 w nocy zakończyło się.

gminy m. Tarnowa (m. i. chodzi nam o stanowisko -> do ul. Tertila ulicą Paderewskiego, 
inspektora kontroli miejskiej, którego zadaniem będzie 
czuwać nad całością poczynań we wszystkich dzia­
łach pracy z punktu widzenia finansowego) referował 
p. wiceprezes Mgr T. Kołodziej. Po dłuższej dyskusji 
w której zabierali głos radni Battist, Cholewa i Za- 
leński oraz po przyjęciu poprawek zgłoszonych przez 
radnego dyr. Pogodę — uchwalono powyższe zgodnie 
z wnioskiem Magistratu.

Dalej uchwalono przedłużyć Związkowi Inwali­
dów Wojennych do r. 1943 termin wykończenia bu­
dowy domu w Tarnowie na gruncie, ofiarowanym 
przez gminę przy ul. Szkotnik, — przyczem radny 
Hutter im. Klubu Radnych P.P.S. zgłosił, że wniosek 
ten Klub przyjmuje z zadowoleniem, pragnąc jednak, 
aby analogiczne rozwiązanie znalazła sprawa gruntu 
ofiarowanego swego czasu przez miasto na budowę 
domu Stów. Jad Charuzim, która się nie mogła we 
właściwym czasie rozpocząć, bo na ofiarowanym przez 
miasto placu pozostały jeszcze obciążenia hipoteczne. 
W odpowiedzi na powyższe oznajmił p. Prezydent, 
że sprawa będzie przychylnie rozpatrzona w chwili 
gdy Stów. „Jad Charuzim11 będzie już rozporządzało 
funduszami na budowę domu i gdy zgłosi chęć roz­
poczęcia odnośnych robót.

Jako dalsze punkty porządku dziennego uchwa­
lono (ref. p. ławnik Komusiński) zamianę gruntów 
koło zbiornika wodociągowego pod Krzyżem oraz 
zmianę nazw niektórych ulic względnie przywrócenie 
im dawnej nazwy (ref. ławnik prof. Ciołkosz). 1 tak 
zwać się odtąd będą: ul. Nowy Świat od Krakowskiej

NOWY
POLSKI SKLEP OBUWIA
TARNÓW, Krakowska 21

Poleca się P. T. Klientom.
Ceny przystępne. Towar solidny

od r. 1910 odważnie wypowiadać akcję zbrojną, podczas 
gdy równocześnie dziennik „Kuryer Tarnowski1', stał się 
wyraźnym zaprzeczeniem idei czynu samodzielnego, stając 
na stanowisku — wyczekiwania.

Dajmy jednak glos tym ludziom, którzy w za' 
pale patriotycznym nie zapomnieli o żadnej okazji rozbu. 
dzenia umysłów i serc przeciętnego obywatela — czytel­
nika, przez nawiązanie kontaktu z najświatlejszymi posłań­
cami i szermierzami idei niepodległościowej.

W akcji tej na pierwsze miejsce wybija się wznio­
sła postać ks. Biskupa Bandurskiego, którego pełne proro­
czego natchnienia słowa nie były obce szpaltom „Pogoni11 
w latach 1911 — 1914. *)

!) A oto wyjątek z artykułu ks. Biskupa Bandurskiego 
p. t. „W rocznicę Racławicką: „Ślubować Ojczyźnie krwa­
wą służbę i iść do walki mamy odważnie. Najpierw do 
walki z samym sobą, potem do walki z naszemi wadami 
i nałogami narodowymi, a potem do walki ze wszystkiem, 
co grozi życiu Ojczyzny. Mnsi się w nas wyrobić wielkie 
i szczere poczucie solidarności z braćmi pod dłonią zabor­
czych rządów, musimy wspierać tamtych naszą pracą, a wy­
trwałością dodawać im odwagi i uchronić od zwątpienia 
i rozpaczy11. Pogoń Nr. 15 z 9 kwietnia 1911 r.

Dowodem wielkiej czci ku temu wielkiemu Patriocie 
ze strony społeczeństwa tarnowskiego, niechaj będzie wiersz 
z dnia 1 września 1912 r. p. t.2)

Ks. Biskupowi Bandurskiemu.
Kiedy moskiewska złość wciąż rozsierdzona 
Na zabór Polski wyciąga ramiona
A Niemiec — Krzyżak w swem germańskiem bagnie 

Topić nas pragnie.
Kiedy pogróżki znów w lewo i w prawo 
Gromy nad Polską dzisiaj niecą nowe, 
Jakże dostojnie w swoich słowach kornych 

Bronisz „Opornych1'!
Z miłością ziemi tej świętej niezbladłą 
Pasterskie słowo z Twoich ust nam padło, 
Aby krzepiły nas praojców duchy 

Wróżbą otuchy.
Przez Ciebie i Kościół, to ostoja bytu, 
Myśl narodową wzniósł znowu do szczytu 
I znowu Polski jest stwierdzone szczerze 

Z Bogiem przymierze!

2) Wiersz umieszczony w „Pogoni1,,
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Dwa Zebrania
W niedzielę 20 b. m. odbyła się w sali ki­

noteatru „Marzenie11 Uroczysta Akademia, poświęcona 
pamięci wiekopomnych dni, poprzedzających bitwę 
pod Rarańczą (protest narodu przeciw paktowi Brzes­
kiemu) oraz przejściu 11-giej Brygady Legionów poza 
linię działań armii sprzymierzonych i samej bitwie, 
zapisanej bohaterskiemi głoskami w dziejach Polski 
do życia na nowo wskrzeszonej.

Akademia (którą poprzedziło uroczyste nabo­
żeństwo w kościele XX Misjonarzy) rozpoczęło się 
przemówieniem poety Pawła Staśki, uczestnika w 
mowie będących bojów, który z serdecznym wyczu­
ciem i niezwykłym realizmem roztoczył przed por­
wanymi czarem jego wymowy słuchaczami grozę, 
a zarazem niezwykły urok wydarzeń z przed lat 
równo dwudziestu. Doskonała, jak zawsze orkiestra 
pułkowa pod batutą p. por. Krudowskiego, deklama­
cje, stojące na artystycznym poziomie oraz rzęsistymi 
oklaskami nagradzane produkcje chóru katedralnego 
pod dyrygenturą p. prof. Jabczugi, złożyły się na wy­
pełnienie programu tego wyjątkowo pięknego obcho­
du, który ujął głęboko za serca i poruszył do żywe­
go umysły wszystkich obecnych. Sala była szczelnie 
wypełniona publicznością, wśród której zauważyliśmy 
przedstawicieli władz, wojskowości i urzędów, zwią­
zków, organizacji i towarzystw.

Drugie (a raczej w porządku kolejnym licząc — 
pierwsze) zebranie w tym samym dniu odbyło się 
z racji rocznicy deklaracji pułk. Koca — zwołane 
przez tut. Zarząd Obozu Zjednoczenia Narodowego — 
w sali Tow. Kasynowego o godz. 10 przed połud. 
Przemawiali Prezes O. Z. N, dr. Śpiewak, Kierownik 
Okręgowy inż. Stanisław Hupsch, prof. K. Mundała 
i X. Chrobak. Wszystkie przemówienia nacechowane 
były prawdziwym i gorącym patriotyzmem. Rejent 
Śpiewak oświetlił sytuację, wśród której przyszło do 
założenia Obozu Z. N. w Tarnowie i wyjaśnił po­
krótce cele, jakie przyświecają tej sprawie, p. inż. 
Hupsch w swym długim i wyczerpującym przemó­
wieniu rozwinął przed słuchaczami obraz położenia 
politycznego Polski, otoczonej ze wszystkich stron 
wrogami i narażonej na największe niebezpieczeństwo, 
jeśli nie będzie silna, sama w sobie, zgodna i jaknaj- 
bardziej spoista, omawiając przytym szczegółowo 
wszystkie punkty programu pułk. Koca, — prof. zaś 
Mundała zakończył swe płomieniste przemówienie 
miłym, retorycznym zwrotem: „my chcemy wszyscy 
tej dyktatury, — dyktatury serca, której na imię: mi­
łość Ojczyny11... Wreszcie w przemówieniu ostatnie­
go mówcy, ks. prof. Chrobaka znalazła, się między 
fragmentami wysoce podniosłymi i o nieprzeciętnych 
walorach uczuciowych, bardzo charakterystyczna, 

głęboka i trafna ocena programu O. Z. N. z punktu 
widzenia tych wszystkich, którzyby pragnęli widzieć 
w pracach, dziś się na oczach naszych odbywających, 
a mających na celu konsolidację narodową, nawiąza­
nie do tradycji i nie zrywanie z tym, co było dobre 
w przeszłości. Mówca stwierdził bardzo dobitnie, że 
prace w obozie O. Z. N. pod tym właśnie hasłem 
się odbywają i dlatego wyraził głębokie przeświad­
czenie, że będą one uwieńczone jaknajlepszymi wy­
nikami. Wszystkie przemówienia wywarły na obec­
nych bardzo dodatnie wrażenie. Sala była szczelnie 
wypełniona słuchaczami wszystkich przekrojów spo­
łecznych. Przemówienia mówców były nagradzane 
burzliwymi oklaskami.

Pomoc Zimowa
W ostatnim tygodniu możemy zanotować sze­

reg pozytywnych rezultatów w związku z akcją na 
rzecz pomocy zimowej dla Bezrobotnych w Tarnowie.

Ostatnia zbiórka, urządzona w Tarnowie przez 
Sekcję Imprezową dała Komitetowi 100 zł. 4 Dancingi 
przyniosły 180 zł., a Polski Biały Krzyż, jako część 
dochodu z Rautu wpłacił do Komitetu 140 zł.

Dochód z koncertu Miintza, który odbył się w 
Kasynie przy licznym audytorium przyniósł dochodu 
przeszło 200 zł. Sekcja Imprezowa pod przewodnic­
twem p. Inż. Fischera zorganizowała znakomicie pro­
pagandę tego koncertu i dlatego osiągnęła tak do­
datni wynik.

Zasługuje również na uwagę stale podnosząca 
się cyfra porad lekarskich, udzielanych bezpłatnie 
przez tarnowskich PT. Lekarzy. Od początku akcji 
Pomocy Zimowej PT. Lekarze udzielili 791 porad.

Nie mniej ciekawe są cyfry ilustrujące pomoc, 
udzielaną przez kuchnie wydające ciepłą strawę Bez­
robotnym. Na terenie parafii katedralnej istnieje trzy 
kuchnie: przy ul. Mościckiego 1. 10, na Pogwizdo- 
wie przy lecznicy Dr. Goździewskiego, na Grabówce 
przy ulicy Warzywnej. W kuchniach tych wydaje się 
295 obiadów. Z tego przy ulicy Mościckiego wyda­
je się dziennie 143 obiadów: dla Bezrob. umysło­
wych 40, dla dzieci ulicznych, zbieranych w świetlicy 
15 obiadów, resztę dla Bezrobotnych starszych. Na 
Pogwizdowie idzie dziennie 60 obiadów, na Gra­
bówce 90.

Ogółem w grudniu wydano 5611 obiadów, 
w tym 1088 dla Bezrob, Umysłowych; w styczniu 
wydano 8276 obiadów w tym 1068 dla Bezrob. umy­
słowych, Akcją tą kieruje bardzo intensywnie Ks. 
Prałat Dr. Bochenek.

Nie mniejsze usługi oddaje Bezrobotnym świe­
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tlica przy ochronce św. Ludwiki na Hucie/ pracująca 
pod kierunkiem Ks. Super. Szymańskiego. W och­
ronce tej wydaje się dziennie 600 obiadów.

Akcja odpracowania, kierowana przez Inż. Du- 
janowicza idzie normalnie. Bezrobotni zgłaszają się 
do pracy i spłacają dług, zaciągnięty przez nich wo­
bec Społeczeństwa.

Ostatnio Sekcja Kulturalno Oświat. Komitetu 
zorganizowała dla Bezrobotnych kurs budowlany, 
który cieszy się dużym powodzeniem, albowiem do 
tej pory zgłosiło się na kurs przeszło 40 osób.

Z drugiej strony ze smutkiem trzeba stwierdzić 
że wielu obywateli Tarnowa, mimo upomnień nie 
poczuwa się do obowiązku, wobec Bezrobotnych 
braci i uchyla się od wpłaty czasem drobnych, cza­
sem większych kwot na Pomoc Zimową. Ten brak 
solidarności u szeregu Obywateli Tarnowa wśród 
ogółu płacących zasługuje na napiętnowanie. Dlatego 
Komitet Powiatowy Pomocy Zimowej uchwalił ostrzec 
wszystkich opornych, że jeżeli nie wpłacą przy 
padająch na nich świadczeń, nazwiska tych 
obywateli zostaną podane do publicznej wia­
domości. Termin uiszczenia świadczeń ustalo­
no na dzień 10 marca 1938 r. Po tym terminie 

będą układane listy opornych i publikowane w prasie 
i na murach miasta.

Wzywamy wszystkich Obywateli do 
spełnienia swojego obowiązku wobec 
Bezrobotnych. Nie zwlekajmy, abyśmy 
się nie znaleźli na liście opornych.

Podziękowanie.
Za okazane współczucie i pomoc w cza­

sie choroby naszego ukochanego Syna Ka­
zia, jak również za oddanie Mu ostatniej 
posługi składamy wszystkim a w szczegól­
ności ks. Prałatowi Bochenkowi, ks. prof. 
Paciorkowi, ks. kan. Baście, ks. prof. Bar­
szczowi, ks. prób. Mrozowi, ks. prób. For­
tunie, ks. Rachwałowi, JWP. dyr. Kargolowi 
Dyr. Wysockiemu , prof. Dobrowolskiemu 
i wszystkim pp. Profesorom, Harcerzom, 
Kolegom i Znajomym oraz JWPanom Drowi 
Goździewskiemu i Drowi Bochenkowi za 
troskliwą opiekę w czasie choroby serdeczne 
„Bóg zapłać1'. CZAJKOWIE.

7i życia Związków, Organizacyj i Towarzystw
Właściciele realności bronią się przed nowymi 

podatkami.
Dnia 12 bm. odbyło się posiedzenie Wydziałów tar­

nowskich Towarzystw Właśc. Real, w sprawie ustalenia 
linii obrony właścicieli realności przed nowymi podatkami 
i dodatkami drogowymi, których projekt został złożony 
w Sejmie przez Związek Miast. Zebrani po dłuższej i oży­
wionej dyskusji uchwalili wystosować memoriał, z wytłu­
maczeniem stanowiska własności nieruchomej, w odniesie­
niu do tych nowych obciążeń, do Premiera, Sejmu, Wo­
jewództwa i referenta ustawy posła Widackiego.

(H) Dnia 6 marca br. o godz. 10 odbędzie się 
w sali obrad Rady Miejskiej w Tarnowie V. Doroczne 
Walne Zebranie Związku b. Ochotników A. P. Oddziału 
w Tarnowie.

Towarzystwo Pomocy Polonii Zagranicznej 
Koło w . Tarnowie podaje do publicznej wiadomości, że 
zbiórka na szkoły polskie zagranicą, urządzona dnia 30 
stycznia 1938 r. dała brutto 191 zł. 79 gr., które po 
odtrąceniu kosztów zbiórki (afisze i t. p. razem 18‘54 zł.) 
odesłano czekiem P.K.O. do Zarządu okręgowego w Kra­
kowi*.

Komunikat P. G. K. w Tarnowie.
Dnia 20 lutego b.r. o godz. 18-tej w sali Rady Po­

wiatowej 'w Tarnowie odbyło się Walne Zgromadzenie 

członków Oddziału tarnowskiego P.K. C. Przewodniczył 
P. Dr. Czesław Kossobudzki, sekretarzował p. Eugeniusz 
Tarkowski. Po przyjęciu sprawozdania kasowego i z czyn­
ności Oddziału, Walne Zgromadzenie po udzieleniu abso­
lutorium ustępującemu Zarządowi, wyczerpującej dys­
kusji, przystąpiło do wyboru nowego Zarządu na rok 1938. 
Wybrano Zarząd w następującym składzie: pp. Zofia Czej- 
kowa, Dr Ludwika Dorożyńska, Dr. Leon Fttrbek, Dr Sa­
muel Goldman, Dr Stanisław Goździewski, Aleksander 
Kaczorowski, Dr Czesław Kossobudzki, płk. Leukos-Ko- 
walski, Dr Mieczysław Menderer, ks. Dr Michał Rec, 
insp. Steranka, Dr. Jan Walkowskii Franciszek Wiśniowski-

ZA ZARZĄD:
7. Kordys F>r Stanisław Go\d!{iewski

instr. 1. kl. PCK. Prezes Oddz. PCK.

Walne Zgromadzenie
Tarnowskiego Koła Zrzeszenia Sędziów i Prokuratorów 
Rzeczypospolitej Polskiej odbędzie się dnia 12 marca 
1938 r. O godz. 17-tej W sali Nr 27 Gmachu Sądu 
okręgowego w Tarnowie, z następującym porządkiem obrad:

1. Zagajenie Prezesa Koła,
2. Wybór Przewodniczącego i Sekretarza zgroma­

dzenia,
3. Odczytanie protokołu ostatniego Walnego Zgro­

madzenia.
4. Sprawozdanie Zarządu Keła.
5. Sprawozdanie Skarbnika i Kąsy „Samopomocy11,
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6. Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej.
7. Dyskusja nad sprawozdaniami Zarządu Kola i udzie­

lenie absolutorium.
8. Wybór 3 Członków Zarządu Kola oraz 2 za 

stępców.
9. Wybór 3 Członków Komisji Rewizyjnej i 2 za­

stępców,
10. Wybór Członków Sądu honorowego.
11. Wybór Delegatów na Walne Zgromadzenia Zrze­

szenia.
12. Wolne wnioski Członków Koła.
W razie brakli kompletu Członków, wymaganego 

statutem, następne Walne Zgromadzenie odbędzie się 
tego samego dnia o godz. 17.30 bez względu na ilość 
Członków.

ZA ZARZĄD:
Sekretarz: Prezes:

Dr Sl. Król Jan Kukulak

Wiadomości bieżące
Kat. Tow. Wiaśc. realności ma zamiar założyć kasę 

spółdzielczą. Wstępne rokowania są już rozpoczęte.

Pożary. Dn. 21 bm. wybuchł w godzinach wie­
czornych groźny pożar w sklepie W. Spiry w Rynku. 
Straż pożarną po dłuższej akcji pożar ugasiła. Szkoda 
wynosi około 12.000 zł.

W mieszkaniu M. Filipowicza przy ulicy 
Legionów 3 wybuchł pożar z przyczyn nieustalonych. Po­
żar zniszczył urządzenie domowe, wyrządzając 950 zł. 
szkody.

Sąd Okręgowy w Tarnowie rozpatrywał spra­
wę konduktora kolejowego Jana Smolenia, oskarżonego 
o oszukańcze manipulacje z zużytymi biletami kolejowymi 
Przewód sądowy wykazał bezpodstawność postawionych 
zarzutów, wobec czego oskarżonego uwolnił.

W szpitalu żydowskim skradziono 23 b. m. 
przybory dentystyczne. Szkoda wynosi około 300 zł.

Z Żabna donoszą: * i

W niedzielę dnia 20 bm. odbyło się zebranie 
kupców i rzemieślników, na którym uchwalono założyć 
kasę bezprocentową. W skład Zarządu nowo utworzonej 
kasy weszli Tad. i Józef Szara. Eug. Kotra, Franc. Wajda
i Alojzy Piątek. Zadaniem kasy będzie popieranie polskie­
go handlu i rzemiosła w Żabnie.

Spółdzielnią rolniczo-spożywcza, która pro­
wadziła dotychczas dwa sklepy w Niecieczy i Żelichowie 
otwarła obeonie w Żabnie przy ul. Otfinowskiej nowy sklep

W sobotę 26 bm. urządza miejscowy oddział Zwią­
zku Strzeleckiego zabawę karnawałową.

Co się wyrabia z pryszczycą
W ^wią^ku % panującą w Polsce prysy 

cąycą nadesłał nam em. prof. inf. rolnictwa 
Jó\ef Bobrowski artykuł, który nie wchodząc 
w meritum, sprawy \amies\c\amy m extenso. 

Redakcja.

Z coraz to większym zdziwieniem my, rolnicy 
starszego znaku czytamy ó rozwijającej się w Polsce 
pryszczycy. Pytamy zdumieni i zaciekawieni , czy 
bakterie pryszczycy zyskały na zjadliwości i co właś­
ciwie jest przyczyną tego alarmu pryszczycowego? 
Odpowiedź podaję uspokajającą. Ani choroba nie 
jest zjadliwą, ani niema liczniejszych wypadków śmier­
ci wśród, zaatakowanego pryszczycą pogłowia bydlę­
cego. Poboli chore bydle pysk — rzadziej racice nie 
dłużej, jak dawniej. Cóż zatem tam nowego? Przecież 
w podobnych wypadkach postępowanie było krótkie. 
Ody stwierdzono wypadek pryszczycy w oborze, 
zarażało się wszystkie pozostałe sztuki bydła — sztuki 
słabsze zachorowały — reszta nie reagowała. W 3—6 
dni było po chorobie. Potem poszło w ruch wapno, 
desynfekcja była krótka. W czasie nawet największe­
go nasilenia choroby mleko się gotowało dla trzody 
i na tym „klęska11 się skończyła. O padaniu poje­
dynczych sztuk bydła zwykle „słyszało się". Sam jed­
nak, gospodarując latami nie miałem wypadku śmier­
telnego w podległych mej kontroli oborach. To też 
dziwią mnie troszkę te alarmy, zwłaszcza, że mamy 
obecnie daleko lepsze środki ochronne i lecznicze, jak 
dawniej.

Reasumując moje spostrzeżenia stwierdzić mu­
szę, że dziwnie nasuwają się mi na myśl przysłowia: 
„Więcej kosztuje przyprawa, jak potrawa", oraz 
„Broń Bóg leczenia, gdyż choroba mniej straszną".

Prof. Jó\ef Bobrowski.

INŻ. PAWEŁ BESTER
Samoobrona przeciwlotnicza i przeciwgazowa 

ludności miast i osiedli.
Podręcznik przygotowawczy dla: Komendantów bloków, 
kierowników domów, służby O. P. L. właścicieli realności 

i administratorów.

Polecony przez władze. Cena egz. 1. zł.
Do nabycia u autora. Klikowska 4. tn. 6.

ZAKŁAD DENTYSTYCZNY

J. BOSSOWSKIEGO
został przeniesiony do nowego lokalu przy ul.

Nowy Świat 3. I. p. (Bristol)
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Ze świata muzycznego w Tarnowie.
W niedzielę 27 bm. odbędzie się Walne Zebranie 

członków Tow. Muzycznego, celem dokonania wyboru 
nowych władz, oraz złożenia rocznego sprawozdania ze 
swej działalności. Podając powyższe do wiadomości musimy 
zaznaczyć, że Tow. Muzyczne w Tarnowie, po pięknych 
latach swego rozwoju, którego historia obejmuje sześdzie- 
sięciokilkoletnią działalność, w ostatnich latach nie daje 
większych przejawów życia.

W ostatnim roku zorganizowano orkiestrę symfo­
niczną, która jest chlubą Towarzystwa. Dalsze działy pracy 
nieczynne. Jedynie sekcja zabawowa przejawia swą dzia­
łalność licznymi dancingami.

Sądzimy, że dzień 27 bm będzie dniem zwrotnym 
w działalności Towarzystwa. Dobrze dobrany zarząd, wi­
nien nawiązać do tradycji Towarzystwa i szerzyć kultu­
rę muzyczną wśród ogółu mieszkańców Tarnowa.

Koncert symfoniczny Tow. Muzycznego.
Najbliższą imprezą muzyczną w Tarnowie, po popisie 

uczenie i uczniów klas instrumentalnych Instytutu Muzy­
cznego i koncercie znakomitego pianisty Miecz. Miiutza 
będzie koncert symfoniczny Tow. Muzycznego.

Koncert odbędzie się w pierwszych dniach marca.

SPORT
S. K. S. Tarnovia w przededniu rozgrywek 

mistrzowskich.
(Wywiad z Sekretarzem S. K. S. Tarnoyii p. Antonim 

Kołowskim).
Po meczu treningowym Tarnoyii z Mościcami proszę 

w szatni Sekretarza Tarnoyii p. A. Kotowskiego o infor­
macje dla Czytelników Ziemi Tarn. co do przygotowań 
Tarnovii w związku z rozpoczynającym się sezonem cięż­
kich walk mistrzowskich w Lidze okręgowej krakowskiej. 

Na gimnastyce i treningach frekwencja graczy była duża 
brali w nich liczny udział także gracze drużyny I. B.
1 juniorzy. Gimnastykę prowadził b. starannie instruktor 
Sokoła I. p. Jan Ocłoń — dodać muszę — zupełnie bez­
interesownie, zaco jesteśmy Mu ogromnie wdzięczni. Pierw­
szy trening na boisku odbył się 6 bm. Następnie 13 bm. 
urządziliśmy pierwszy mecz treningowy z Metalem (3:2 
dla Tarnovii) i 20 bm. z Mościcami (7:3 dla Tarnovii). 
Mecze te wykazały, że drużyna znajduje się w zadawala­
jącej formie, zawiedli właściwie tylko gracze rezerwowi. 
W sobotę 26 bm. urządzamy zabawę karnawałową, dlatego 
niewiem jeszcze czy w niedzielę odbędzie się jakiś mecz, 
w każdym . razie w przyszłym tygodniu nasza I sza 
drużyna będzie trenować na boisku, bo już 6 marca gra 
w Tarnowie pierwszy mecz mistrzowski z Nadwiślanem, 
a 13 marca z Makkabią w Krakowie. Mecze te należą 
jeszcze do rundy jesiennej. Następnie, korzystając z tego, 
że mamy dwie niedziele wolne od mistrzostw (20 i 27 
marca) zwróciliśmy się do Resoyii z propozycją rozegrania
2 meczów (20 w Rzeszowie 27 w Tarnowie). Czy mecze 
te dojdą do skutku nie mogę jeszcze dzisiaj powiedzieć 
nic konkretnego.

Na moje pytanie czy zaszły jakie zmiany w składzie 
drużyny dowiaduję się, że pozyskała Tarnoyia prawo- 
skrzyd. lwowskich Czarnych Siekierskiego (którego debiut 
w meczach treningowych wypad! naogół dość udatnie) 
i z Pocztowego P. W. z Katowic Skorupę (lewy łącznik 
lub lewe skrzydło), a co będzią, później zobaczymy. Dzię­
kując za tyle ciekawych wiadomości i polecając się na 
przyszłość pożegnałem uprzejmego Informatora, życząc 
Tarnovii dalszych sukcesów w walkach na zielonej mu­
rawie. WITOLD HRUBY.

P. s.

T. S. Mościce i K. P. W. Metal zaprawy zimowej 
zawodników nie przeprowadzały. Drużyny występują 
w dawnych składach.

Ważne dla wszystkich!
Najlepsze torty, ciastka, kawa i herbata. Świetne pączki i chrust na Ostatki. 
Największy wybór dzienni ków i ilustracji polskich, niemieckich, francuskich, 

angielskich znajdziesz tylko

W WARSZAWIANCE!!!
Zarząd Tarnoyii — mówi p. Kołowski — starał się 

W grudniu o dobrego trenera dla przeprowadzenia zapra­
wy zimowej drużyny i w tym celu nawiązaliśmy pertrak­
tacje z p. Chruścińskim, b. graczem Cracoyii, a obecnie 
sędzią piłkarskim i instruktorem K. O. Z. P. N-u. Per­
traktacje te nie dały jednak pozytywnego rezultatu. Od 
pierwszych dni stycznia drużyna uczęszczała trzy razy 
w tygodniu do Sokoła na gimnastykę i treningi na sali.

Pierwszym treningiem dla obu drużyn były mecze
z Tarnoyią.

Sądząc z ich przebiegu lepiej obecnie prezentuje się
drużyna Metalu.

(H) Jak się dowiadujemy Tarnoyia zakłada
„Koło Przyjaciół S.K.S. Tarnoyii“. Statut Koła opracował
Prezes Tarnoyii, wiceprez. Miasta p. mgr Kołodziej.
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Nasz I. Konkurs piłkarski
W związku z pierwszym meczem mistrzowskim 

Tarnovii z Nadwiślanem, który po długiej przerwie zimo­
wa] jest oczekiwany z wielką niecierpliwością przez licznych 
zwolenników piłki nożnej, rozpisujemy konkurs

na odgadnięcie jego wyniku
■ Uczestnikiem konkursu może być każdy, kto na- 

deśle (lub doręczy bezpośrednio)' do Redakcji Ziemi Tar­
nowskiej czytelnie wypełniony kupon konkursowy (który 
zamieszczamy poniżej) w kopercie z dopiskiem „I Konkurs 
piłkarski*'.  Termin nadsyłania kuponów konkursowych 
upływa dnia 5 marca o godz. 17. Kupony można przysyłać 
w otwartej kopercie jako druki, nalepiając znaczek za 5 gr.

Dla zwycięzców Konkursu przeznaczyła Redakcja 
pięć nagród

I szą nagrodę stanowi kwartalna prenum. Ziemi 
Tarn i bilet na trybunę na nast. mecz. Tarnoyii, II-gą mie­

sięczna prenum, Ziemi Tarnowskiej i bilet na trybunę na 
nast. mecz Tarnoyii. Dalsze trzy nagrody stanowią bilety 
wstępu na nast. mecz Tarnoyii. O kolejności nagród 
rozstrzygnie los.

Jesteśmy przekonani, że konkurs nasz powitają 
zwolennicy piłki nożnej z dużym zadowoleniem i wezmą 
w nim liczny udział.

KUPON KONKURSOWY
TARNOVIA—NADWIŚLAN ( L)

(Imię i nazwisko 

(Dokładny adres)

W celu spopularyzowania naszego epokowego dzieła 
pt. ,,NOWOCZESNY LEKARZ DOMOWY" wśród naj­
szerszych warst Społeczeństwa przeznaczyliśmy cały szereg 
różnych nagród zupełnie bezpłatnie za trafne rozwiązanie 
niżej umieszczonego zadania. Oprócz tego każdy może otrzy­
mać pg. naszych warunków następujące wartościowe premie.

ZUPEŁNIE DARMO
maszyny do szycia, aparaty radiowe, rowery damskie 
i męskie, patefony walizkowe, aparaty fotograficzne, 
skrzypce i mandoliny, zegarki męskie i damskie, bie­
lizna stołowa, sztuki płótna (po 17 mtr.), kupony na 
ubrania męskie (po 3 mtr.), kupony jedwabiu na su­
knie (po 4 mtr.), kołdry watowe oraz wielką ilość 
innych nagród, jak cenne dzieła literackie itp.
Z r—w—e t— b—g—c—w— n—r—d—

Kreski należy zastąpić literami w ten sposób aby 
otrzymać znane przysłowie ludowe.

Wykorzystaj okazję, która nadarza się raz w ży­
ciu. Niema żadnego ryzyka — niepowodzenia wyklu­
czone. Każdy otrzymuje nagrodę.

Odpowiedź należy przesłać na zwykłej pocztówce (15 
groszy) Prosimy podać czytelny i dokładny adres. Adresować 

Powszeehne Wydawnictwo Popularno-Naukowe
Łódź, Piotrowska 62/43

Rozwiązanie szarad prosimy przesłać tylko pod po­
wyższy adres, by nasze cenne nagrody nie ominęły naszych 
Klientów.

Kupię używaną maszynę do pisania w do­
brym stanie. Wiadomość w Redakcji.
Prenumerata w Polsce: roczna 6 zł, półroczna 3 zł, kwar­
talna l-50, zł. Prenumeratę prosimy wpłacać na konto 
P.K.O. 415.692 lub w Redakcji, drukarnia L. Styrny, 

Pasaż Tertila. Rękopisów Redakcja nie zwraca.
Przy kilkurazowym ogłoszeniu

ODPOWIEDZI REDAKCJI:
Wszystkim tym, którzy w związku z wydaniem pier­

wszego numeru Ziemi Tarnowskiej nadesłali nam słowa 
uznania dla naszego wydawnictwa, serdecznie dziękujemy.

Zaznaczamy iż zawsze będziemy bardzo wysoko ce­
nili zdania P. T. Czytelników.

REPERTUAR KIN.

MARZENIE: ,,HURAGAN" film egzotyczny z Dorothy 
Lamour

APOLLO: „OSTATNIA NOC SKAZAŃCA" dramat z Bar­
barą Stanwyck i Robertem Taylor.
DOM ŻOŁNIERZA: „PIEŚŃ SKAZAŃCÓW" i REWIA
Tad. Pilarskiego jun.

Ąrt. Wytwórnia Mebli Nowoczesnych

TEODOR MRÓZ
W TARNOWCU ad TARNÓW

Wykonuje:
jadalnie, sypialnie, gabinety, pokoje kombino­
wane, inkrustowane, salony, kluby, tapczany, 
otomany i t. p. Odnawia antyki. Wykonuje 

wszelkie roboty stolarskie.
Za solidność i wykonanie — gwarancja.

Ceny ogłoszeń: za tekstem — cala strona 120 zł. pół. str.
60 zł. ćwierć str. 30 zł. % str. 15 zł. ’/18 str. 7'50 zł.
W tekście 50% drożej, przed tekstem 100% drożej — 

Za wiersz milimetrowy za tekstem 95 gr.
z zmiany tekstu znaczny rabat. 

Redaktor odpowiedzialny. Mgr M. Bzowski. Wydawca Druk. L. Styrny w Tarnowie.


